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Bielsk, 7 kwietnia. (Teł. wł.) W ubiegły pią­
tek rozpoczęły się w Bielsku rozruchy głodowe, 
wywołane przez tutejszych Niemców rozdrażniło 
aych chwilowemi brakami aprowizacyjnemi, z 
powodu utrudnionego dowozu. Przed gmachem 
starostwa zgromadź ł się tłum, złożony z 300 de­
monstrantów z hałasem i pogróżkami.

W obawie demolowania zamknięto wszystkie 
sklepy. Do rabunków jednak nie przyszło. W so­
botę przybyły tu silniejsze oddziały wojska pol­
skiego, celem utrzymania porządku.

Dziedzice, 7 kwietnia. (Teł. wł.) W sobotę ra­
no robotnicy w Dziedzicach sprowokowani piąt-

Wofcec kompromisu w Spaa 
iKraków, 7 kwietnia.

(xy) Jesteśmy przekonani, że przedstawi­
cielstwo Republiki Polskiej w Paryżu, czy­
niło i czyni wszystko, aby Najwyższą Radę 
aliantów przekonać o konieczności przyzna­
nia Polsce dostępu do morza, eo nastąpić 
może jedynie przez zwrócenie Polsce zagra- 
bionego Gdańska. Przekonani jesteśmy, że 
Komitet, paryski z całym naciskiem zwraca 
decydującym czynnikom uwagę na niebez­
pieczeństwo połowicznego, niedostateczne­
go załatwienia tej kwestyi. Konstrukcje sztu 
czne, skomplikowane dziwolągi Prawno-po­
lityczne stają, się tylko źródłem starć i za­
targów i rozpadają się rychło w gruzy. Po- 
łowiczności, dwuznaczności w polityce mię­
dzynarodowej będą zawsze i wszędzie nie­
bezpieczne, a już szczególniej w stosunku 
do Niemców grożą najgorszemi następstwa­
mi, bo przewrotna dyplomacya niemiecka i 
militaryzm niemiecki, który tylko przyczaił 
aię i schował pazury, chwytać się będą każ­
dego pretekstu, aby świat zamącić w inte­
resie wskrzeszenia potęgi pruskiej.

Jeżeli konfereneya pokojowa nie potrafi 
stosunków w Europie uregulować na zasa­
dzie prawa i sprawiedliwości, jeśli nie stwo­
rzy żywotnych, silnych i zwartych organi­
zmów państwowych, a natomiast wzorem 
kongresu wiedeńskiego obdarzy świat sztu- 
uznemi. skomplikowanymi konstrukcjami — 
Wówczas Europa środkowa zamieni się w 
Bałkan i żadna Liga narodów nie uchroni 
Świat, przed nowemi wojnami.

* * «
Znany publicysta redaktor „Głosu Naro­

du" p. Chołoniewski w niedzielnym numerze 
‘Ogo pisma żali się, że społeczeństwo pol­
skie za mało okazuje zrozumienia dla spra- 

Gdańska i w przeciwieństwie do Niem­
ców, którzy zasypują Ęonferencyę telegra- 
f cznemi protestami, za mało dobitnie mani- 
estuje swoją niezłomna wolę odzyskania za­

grabionego Gdańska. Pisze on:
„Wobec przewlekania się sprawy i gorą­

czkowych zabiegów wroga społeczeństwo 

musi wyjść ze stanu bierności. — 
trzeba, póki nie zapadła klamka, nowych 

^gromadzeń, demonstracyi. żądań i — 
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kaweini wystąpieniami Niemców w Bielsku u- 
rządzil: głodowe demonstra icye. Tłum rzucił 
się na sklepy rabując je. Rozbito i zrabowano 
sklep rzeźnicki Krzysztoforskiego oraz trzy 
sklepy żydowskie. Przeciwko demonstrantom 
wystąpiło wojsko starając się opanować wzbu­
rzony lud. Początkowo postępowano łagodnie, 
następnie zaś wojsko dało salwę, od której padł 
trupem jeden człow ek. Podobno przyczyną o- 
rężnogo wystąpienia był fakt wyrwania przez 
któregoś z denionstantów karabinu z ręki żoł­
nierza. Wojsko zdołało wprowadzić względny 
porządek.

■

tym razem — zastrzeżeń przeciw czynie­
niu z nas przedmiotu politycznej frymar- 
ki. Nie wolno lekceważyć najistotniejszych 
naszych interesów życiowych. Nie jeste­
śmy kolorowem jakiemś plemieniem, z któ 
rem wielcy tego świata mogliby poczynać 
sobie nazbyt bez ceremonii, jesteśmy na­
rodem. który w stuletnim upadku swym 
jedenaście razy walczył zbrojnie o swe 
prawa, a na karcie Europy zajmuje wcale 
pokaźny obszar. Groźba niemieckiej irre- 
denty jest wiecowym tylko efektem, gdyż 
Niemcy z Rzeszy mogą się bez Gdańska 
doskonale obyć, a Niemcy gdańscy będą u 
nas z pewnością zadowoleni, lecz polska 
irredenta byłaby tak żywiołową, jak krzyk 
człowieka duszonego. Naród powinien za­
wiadomić o tern w sposób najbardziej u- 
roczysty tych, którzy o nas w tej chwili 
radzą.".
Aczkolwiek nie oskarżalibyśmy społeczeń­

stwa o dotychczasową bierność, godzimy się 
w całej pełni z powyższem wezwaniem. Kom­
promis, zawarty w Spaa, którego przyczyn 
jeszcze nie znamy, zaniepokoił społeczeństwo 
które w tej ustępliwości koalicyi wobec ży­
czeń niemieckich widzi dowód słabości i złą 
wróżbę dla przyszłości Gdańska.

Ani w sprawie niemieckiej, ani cieszyń­
skiej, ani wschodnio-galicyjskiej, konferen-

Interesa Polski są dla Francyi jak własne.
P. Kucharski kończj*  swą korespońdencyc 

słowami:
„Mamy ofieyalne zapewnienie, że Francya 

bronić będzie naszych interesów z tą sama 
energią i wjdrwałością co swoich własnych"

Warszawa. (TeL wł). W „Kur. Warszaw­
skim" korespondent pajyski p. Kucharski, 
przytacza słowa Cambona, który oświadczył 
że „dla Francyi Zasadniczą sprawą jest po­
myślne rozwiązanie kwestyi zachodnich gra­
nic Polski i kwestyi Gdańsna''.

Armia Hallera ma „formalne” 
prawo ładowania w Gdańsku.
Paryż. 7 kwietnia. (PAT). Ag. Hav. do­

nosi: Ze Spaa donoszą: Ostateczny układ 
w sprawie przewozu znajdujących się obe­
cnie we Francyi wojsk polskich został pod­
pisany przez Focha i Erzbergera 4 bm. o go­
dzinie pół do 8 wieczorem.

I cj*a  pokojowa dotychczas nie zdobyła, się 
I na definitywne zadowalające rozstrzygnię- 
I cie. Przeciw temu musimy remonstrować w 

sposób odpowiadający znaczeniu i godności 
wielkiego narodu, który jest na wschodzie 
przedmurzem kultury i cywilizacji dla całej 
Europy.

Ale najskuteczniejszym sposobem remon- 
stracyi jest ujawnienie siły. Najważniejszem 
tedy i najpilniejszetn zadaniem Polski, wo­
bec którego ustąpić muszą wszelkie reformy 
jest utworzenie silnej armii i zaopatrzenie 
jej w broń i amunicyę. W tym kierunku wy­
tężmy wszystkie siły, w tym celu nie szczę­
dźmy żadnej ofiary. Praw swych musimy 
sami strzedz i bronić; twórzmy więc armię i 
zaopatrzmy ją w broń! Gdy będziemy silni, 
będą nasze prawa respektowane.

» * *
Uważając za konieczne ponowne zmobili­

zowanie społeczeństwa celem poparcia zabie- 
gów komitetu Narodowego w Paryżu, ostrze 
gamy jednak społeczeństwo przed pesymi­
zmem. Nie ulegajmy zniechęceniu, nie po­
padajmy w przygnębienie, bo niema po temu 
żadnego powodu. Armia Hallera — 90.000 
żołnierza — przybędzie do kraju, przejedAf 
przez Niemcy: a to jest tylko ważne, w tein 
tkwi nasz wielki sukces, rękojmia zakończe­
nia wojen kresowych, zadatek pomyślnej 
przyszłości^Iiejmy raz tę dobrze zaopatrzo­
ną karną amię w kraju — a posiądziemy t# 
siłę, której nam dziś zbywa.

I gdyby nawet — czego ani na chwilę nie 
przypuszczamy! — słuszne życzenia naszej 
nie zostały w całej pełni przez Radę Czte­
rech uwzględnione, to jeszcze nie widzieil- 
byśmy powodu do przygnębienia i lozpaciy. 
W każdym razie będziemy mieli państwo 
wielkie. Jeżli okaźemjr siłę i spoistość we­
wnętrzną, osiągniemj*  wszystko co się nam 
z prawa należy.

Na razie nic niepomyślnego dla nas nie 
nastąpiło. A jeżli Niemej*  cieszą się, że woj­
ska polskie nie przemaszerują przsz Gdańsk 
— wyznajemj’, że nie rozumiemy powodu 
radości. Czy przyjemniej będzie dla Niem­
ców widzieć te wojska, przejeżdżające przez 
Kassel, Frankfurt i Lipsk, a więc środkiem 
państwa niemieckiego?

W układzie zastrzeżonem jest dla ententjf 
formalne prawo użycia Gdańska jako miej­
sca wylądowania wojsk polskich (?). Niezar 
leżnie od tego postanowiono, że wojska Hal­
lera mogą być przewiezione do Polski trze­
ma drogami: 1) koleją żelazną Koblencya,

■ nrakó w, Sławkowska 24,
, (Dom X. X. Emerytów).
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Gissen, Kassel, Halle, Allenburg, Kottbusch, 
Lissa, Kalisz; 2) drogą morską na Szczecin 
lub 3) na Królewiec. Dozwolony dziennie 
transport będzie wynosił 10 pociągów. Foch 
zastrzegł sobie prawo lądowania w Gdańsku. 
\N odpowiedzi na pierwotne żądanie Focha 
llrzberger przedłożył ze swej strony pro­
jekt, uwzględniające ewentualne trudności, 
jakie mogłyby się wyłonić przy transporcie 
wojsk przez Niemcy. Nastąpiły ponowne o- 
brady, w trakcie których marszałek Foch 
odrzucił projekt Erzbergera i, mimo jego 
protestu, obstawał dalej przy prawie użycia 
Gdańska, jako portu lądowania. Prócz ukła­
du zasadniczego podpisano umowę ustala­
jącą warunki techniczne przewozu oraz spo­
sób zapłaty kosztów transportu. Sprawą rę­
kojmi, żądanych przez Niemców odnośnie 
do przyszłości Gdańska, nie zajmowano się 
wcale, ponieważ sprawa ta łączy się z tra­
ktatem pokojowym, nie zaś z traktatem ro- 
zejmowym.

PRZYSPIESZENIE TRANSPORTU.
Wiedeń. 7 kwietnia. (PAT). Wied. Biuro 

kor. donosi: Radiotel. B. kor. z Paryża: Aże- 
by przyspieszyć odtransportowanie wojsk 
przeznaczonych dla Polski, wydał Foch roz­
kaz użycia innych przez Niemców zapropo­
nowanych linii kolei żelaznych do transpor­
tu tych wojsk. Przytem oświadczył rnarsza- 
łek-Foch, że całość jego zarządzeń kryje się 
w zupełności z życzeniem aliantów.

Skład wojsk Hallera.
Kraków. 7 kwietnia. (PAT). Radio stacyi 

krakowskiej z Nauen: Wojska gen. Hallera

Bawarska republika sowietów
NOWY PRZEWRÓT W BAWARY1

Monachium, G kwietnia. (Tel. wł.) Na wczo- 
rajsaem zebraniu Rad robotników oraz komite­
tów urzędniczych oświadczył członek rady iol-. 
niorskej Klingelboefeir, że „trzeba zaprowadzić 
natychmiast republikę sowietów.

Na to już wczoraj osiągnięto zgodę wszyst­
kich proletaryuszy. Rozlewu krwi „i niszczenia 
mienia będz e się unika..
przez się, że cały majątek musi przejść na wh 
sność ogółu w jak najkrótszej drodze”.

W czasie obrad wyłoniły się dwa wnioski, z 
których pierwszy żądał natychmiastowego pro­
klamowania republiki Rad, a drugi utworzenia 
czerwonej gwardyi.

WOJSKO PO STRONIE ROBOTNIKÓW.
Monachium, 6 kwietnia. (Tel. wł.) Sytuacya 

jest b. naprężoną. Sejm zwołany na 8 bm. nie 
zbiorze się z powodu protestu Centralnej Rady. 
W gmachu sejmowym ustawiono karabiny ma­
szynowe za sprawą czynników, które nie życzą 
sobie zebrania się Sejmu. Monachijskie rady żoł­
nierskie uchwaliły następującą rezolucyę:

„Załoga monachijska oświadcza, że w razie 
wybuchu w Monachium strejku generalnego, po­
zostanie neutralną, a sympatye jej będą po stro- • 
nie robotników."

Obecnie toczą się rokowania, aby wszystk e 
partye socyalistycz. złączyć we wspólną rewolu­
cyjną partyę robotniczą. Na zgromadzeniu nie­
zawisłych Bocyalistów złożył komunista dr Wa- 
dler następujące oświadczenie:

Zadaniem najbł ższych dni i godzin jest znio-

Scheidemann zawiera przpme z bolszewikami /
Wiedeń. 6 kwietnia. (Tel. wł.) „Nieuwe 

Rotterdamsche Courant” donosi z Londynu:
Według „Exchange Depeche” z Paryża 

otrzymała Konferencya pokojowa notę ro­
syjskiego rządu sowietów’, podpisaną przez 
Lenina, zawiadamiająca, że Kautzky, Schei- 
demaain i gabinet bolszewicki w’ Moskwie 
usiłują doprowadzić do formalnego przymie­
rza Niemiec z Rosyą. 

składają się z następujących części: 1) Po­
lacy, którzy zostali uwolnieni z armii fran­
cuskiej, 2) Polacy, którzy byli jako jeńcy 
we Włoszech. 3) Polacy, którzy zostali uwol­
nieni przez dcmobilizacyę armii angielskiej, 
a przedewszystkiem armii amerykańskiej. 
Obecnie gotowe są trzy dywizye piechoty i 
pułk kawaleryi. Oprócz tego tworzą się dal­
sze dywizye, których liczba jest conajmniej 
dwa razy tak wielka. Wojsko Hallera posia­
da również ciężką artyleryę z obsługą fran­
cuską w polskich mundurach. Francuzi za­
pewnili sobie w tej armii wybitne stanowi­
sko. Wszystkie wyższe komendy od podpuł­
kowników wzwyż są obsadzone przez ofice­
rów francuskich.

GŁOSY NIEMIECKIE.

Kraków. 7 kwietnia. (PAT). Radio stacyi 
krakowskiej z Paryża. Dzienniki berlińskie 
wyrażają zadowolenie, że w sprawie prze­
transportowania armii Hallera znalazł się 
przecież sposób, który częściowo przynaj­
mniej odpowiada uzasadnionym niemieckim 
obawom, a zwłaszcza omija zagrożenie 
Gdańska. Równocześnie podnoszą dzienniki 
niemiecki charakter Gdańska. „Vorwaerts” 
dodaje, że w tym wypadku zastosowano u- 
przejmość dla pokonanego przeciwnika. 
Gdańsk jest niemiecki i niemiecki też pozo­
stanie.

Również ,Berl. Tagbl.“ zaznacza że dla 
narodu niemieckiego najważniejszą rzeczą 
było, iż Gdańsk miał pozostać niemieckim. 
Należał on do Niemiec i jest z Niemcami 
nierozłączny.

NIEOBLICZANEMI NASTr,
sienie wszelkich partyi, zjednoczenie całego pro- 
letaryatu, strejk ogólny, proklamacya republiki 
Rad i zbratanie się z „proletaryatem rosyjskim 
i węg erskim.”
Augsburg, 6 kwietnia. (Tel. wł.) Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Rad robotn. żołnierskich zgo­
dzono się na projekt natychmiastowego rozbro­
jenia oficerów i burżuazy- oraz przeprowadze­
nia rewizyi w ich mieszkaniach. Opór będzie 
bardzio ostro karany. Postanowiono dalej za- 
rządać ustąpien a wszystkich przewódców i tych 
ludzi, którzy zdradzili rewolucję przez kompro­
mis z burz uaz yą.

PRZED ZAMACHEM STANU.
Monachium, 6 kwietnia. (Teł. wł.) Radykał! 

rozrzucali wśród wojska pisma ulotne, wzywa­
jące do obalenia gabnetu Hoffmanna. Wszyst­
ko przygotowane do blizkiego zamachu stanu, 
ludność mocno zaniepokojona. Rady miały u- 
chwalić uwięzienie przywódców burżuazyl i pra­
sy. Gmach min sterstwa wojny jest zajęty przez 
wojsko oddane radom. W bankach rozpoczął się 
run; banki wypłacają tylko część wkładek. Or­
gan bawarskiej partyi ludowej „Bairische Ku­
rier” piszę, że proklamacya republiki rad pocią­
gu^ za sobą nieprzewidziane następowa.

Ogłoszenie repwiiki Rad.
Paryż, 7 kwietnia. (PAT). Ag. Hav. donosi: Ze 

Spaa donoszą: Erzberger otrzymał telegram i- 
skrowy z zawiadomieniem, że w Monachium pro­
klamowano republikę sowietów.

Konferencya pokojowa pod wra-eniem te­
go faktu poświęciła więcej uwagi sprawom 
rosyjskim, niż dotychczas. Dokumentowi te­
mu przypisać należy próby załagodzenia 

przeciwieństw między rządem rosyjskim i 
ententą. Kierownicy rządu angielskiego za­
patrują śię na tę sprawę, optymistycznie. 
Stanowisko Ameryki nie jest jeszcze znane. 
Lenin podobno jest gotów zaręczyć, że rząd 

bolszewicki zupełnie wstrzyma się od agita- 
cyi wśród ludów entente‘y: uważa on, że 
najlepszą propagandą będzie sukces rządu 
komunistycznego, ale oświadcza, że nie bę­
dzie mógł zaręczyć, czy propaganda rosyj­
ska nie będzie próbowała „nawrócić Ża- 

-chodu”. Ale przecie państwa te będą mogły 
wydalić wszystkich „niewygodnych” obco­
krajowców.

Lenin twierdzi dalej, że rząd sowiecki i- 
stotnie dobrze funkcjonuje, koleje kursują, 
i wszędzie panuje porządek (?!). Armia, li­
cząca obecnie milion ludzi, jest dobrze zor­
ganizowana — rząd sowietów dumny jest » 
jej dyscypliny. Lenin i Trocki cieszą się zau­
faniem ogółu (?!) i pracują w zgodnem po­
rozumieniu się, co stwierdzają przedstawi­
ciele entente‘y w Rosyi.

(Całą tę wiadomość trzeba przyjąć z za­
strzeżeniami. Celem tej informacyi jest chęć 
zastraszenia entente‘y. Ale że Scheidemann 
już układa się z bolszewikami, to b. możli­
we).

Z „państwa” Petlnry.
Warszawa. (Telef. od koresp.), Według 

wiadomości, jakie tu nadeszły z Równa, pań­
stwo Petłury jest upełnie zdemoralizowane. 
Oddziały chłopskie często rzucają broń; mno 
żą się egzekucye, jak rozstrzeliwanie i bi­
cie rózgami przed fontem. Nastrój wśród żoł­
nierzy galicyjskich na Podolu jest przygnę­
biony; żądają oni odesłania ich do Galicyl i 
dezerterują masami.

W mieście Równie panują fatalne stosunki 
bezpieczeństwa. Rabunki i strzelanina na u- 
licach zdarzają się codzień. Żołnierze urzą­
dzają często pogromy żydowskie. Lokal „Bun 
du” został zdemolowany. W tych dniach przy 
był na dworzec oddział atamana Nalewajki, 
otoczył pociąg, w którym było mnóstwo ży­
dów, wyciągnął pasażerów z wagonów i kil­
ku z nich tak pobił, że trzeba ich było od­
wieźć do szpitala. Wyżsi oficerowie trudnią 
się spekulacyą, handlują cukrem i sprzedali 
kilka tysięcy zegarków, zrabowanych na U- 
krainie.

Luunosć górnośląska rozoraja 
oddziały „Grenzschutzu“.

Katowice (Telefonem od koresp.) W powia­
tach Pszczyńskim i Rybnickim w kilku miejsco­
wościach ludność polska, obuaoua ciągłymi 
gwałtami Grenoschutzu, rozbroiła bandy niemiec 
kie, a członków ich, po odebraniu brana, puści­
ła wolno do domu.

Komuniści i socjaliści warszawscy 
grożą strajkiem generalnym.

Warszawa. (Telef. od koresp.) Rada Robotni­
cza w Warszawie odbyła w medzielę narady, 
które trwały cały dzień — w sprawie zajęcia 
stanowiska wobec ogłoszenia stanu wyjątkowe­
go. Zarówno komuniści jak Pepesowcy zgodni 
są w proteście przeciw zarządzeniom min ster- 
stwa. Komuniści zgłosili rezolucyę, domagającą 
się urządzenia strejku generalnego w Króle-, 
stwie. Do godziny 6-ej w. jeszcze uchwala nie 
zapadła.

W SPRAWIE 2ANDARMERYL
Warszawa. (Telef. od koresp.) W komsyi woj 

skowej sejmu rotmistrz Okołowiez oświadczy! w 
s wojem sprawozdaniu, że komenda żandarmeryi 
postanowiła stopniowo wycofywać żandanneryę 
z poszczególnych części kraju, a zastępować ją 
policyą cywilną lub milicyą ludową (oczywiście 
chyba, zreorganizowaną?) W okręgu gener. 
Łódzkim żandarmerya zostanie usuniętą w gen. 
okręgu Warszawskim ma być usunięta do d- 20 
kwietni a. Żandarmerya pozostanie w powiatach 
granicznych.

Na WS^A Tokarskie, Węgierskie i Austryackie
a wRbiwWÓDKI I KONIAKI poleca 306

TEOFIL NIKIEL KRAKÓW ii Zwierzyniecka 32.
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Lwów i okolice znowu ostrzeliwane.
(JStraińcy strzelana pociskami gazowymi.

Warszawa, 7 kwietnia. (PAT). Komunikat 
sztabu generalnego wojsk polskich z dnia 6 
kwietnia.

Front galicyjski. Ariyierya nieprzyjacielska 
ostrzeliwała Pohulankę, Persenkówkę, Kulpar- 
ków i południowo wschodnią część miasta. Po- 
zycye nasze za rogatką zamarstynowską były 
ostrzeliwane granatami gazowymi. Na południe 
od Linii kolejowej Lwów - Przemyśl zwykła wy­
miana strzałów artyleryi i piechoty. Nieprzyja­
ciel zaatakował Zbocze i Dołhobyczów. Atak

Dziś dnia 8 kwietnia 1919 r.

U Pilffloi PoMi PiMR
nabywać można (po potrąceniu procentu)

100-markowe, koronowe, rublowe za . 97.18
500 „ 55 . 485.90

1.000 „ » ?’ . 971.81
5.000 „ W ?» . 4859.03

10.000 „ “ n « n . 9718.06

Co słychać 
w mieście?

Kraków, 7 kwietnia.

Demonstracye socyaiistów 
w Krakowie.

PRZYWÓDCY NIE PANUJĄ NAD 
TŁUMEM. — BOLSZEWICKIE HASŁA.
W niedzielę rano zwołał Komitet Rady ro­

botniczej P. P. S. D. zgromadzenie ludowe 
w sali „Sokoła" w Krakowie. Przemawiali 
posłowie Daszyński, Bobrowski Regier i Mo- 
raczewska na temat klęski głodowej, jaka 
grozi naszemu miastu. Po przemówieniach 
uchwalono szereg rezolucyi, w sprawie apro- 
wizacyi, rozpoczęcia robót publicznych, oraz 
zaprotestowano przeciw zaprowadzeniu sta­
nu wyjątkowego w Kongresówce i zażądano 
zniesienia sądów doraźnych w Galicyi.

Po zgromadzeniu ruszył tłum,na Rynek 
główny i stanął przed Krzysztoforami. Wy­
słano deputacyę do jen. delegata złożoną z 
posłów Daszyńskiego, Bobrowskiego i Re- 
giera, oraz członków Rady robotniczej. De- 
putacya miała przedstawić jen. delegatowi 
swoje postulaty uchwalone na zgromadze­
niu. Tłum, nie czekając na wynik narad, — 
wtargnął do wnętrza budynku i wśród śpie­
wu „Czerwonego sztandaru" zapełnił kory­
tarze gmachu. Jen. delegat dr. Gałecki przy 
jął deputacyę i wysłuchał przedłożonych ży­
czeń. Deputacya żądała przedewszystkiem 
rozpoczęcia robót publicznych, celem zatru­
dnienia tysięcy robotników, pozostających 

bez pracy, wprowadzenia do komitetu zwal­
czania lichwy przedstawicieli robotników, o- 
raz, aby zarząd aprowizacyjny spoczywał wT 
rękach władz galicyjskich, z tern by czyn­
niki obywatelskie i robotnicy mieli dostate­
czną liczbę swoich przedstawcieli, którzyby 
mogli zagwarantować sprawiedliwy rozdział 
przydzielanych Galicyi kontyngentów ży­

wnościowych.
W czasie audyencyi robotnicy zebrani na 

korytarzach śpiewali „Czerwony sztandar" 

• chcieli wejść siłą do biur prezydyalnych, 
wznosząc okrzyki przeciw rządowi. Po uspo­
kojeniu przez posłów, udał się tłum przed 
Pomnik Mickiewicza, gdzie członkowie de- 
Putacyi zdali zebranym relacyę z przebiegu 
obrad z jen. delegatem.

* • w
Przebieg oałej manifestacyi wykazał, że 

Przywódcy zupełnie nie panowali nad masą, 
która nie składała się z samych robotników, 
Wcz w którą wcisnęły się różne wielce po­
dejrzane indywidua niedorostki etc. Z tłu- 

u tego padały pod adresem posłów socya- 
stycznych, którzy udali się do Krzysztofo- 

Le^^: «andatyl My chcemy

krwawo odparto. (
Front wołyński. Sytuacja bez zmiany.
Front litewsko białorusk . Na wschód od Ło- 

giczyna utarczki wysuniętych oddziałów. Na 
wschód od Szczary zwykła działalność wywia­
dowcza. Pod Sieicem rozprószono oddział bolsze 
wickiej kawaleryi. Do n.owoli dostał się jego 
dowódca.

^Zastępca szefa sztabu generalnego 
Haller, pułk.

—o—

Jednem słowem, propaganda bolszewicka 
poczyna wydawać owoce...

Dwa pożary w Krakowie.
W sobotę późnym wieczorem wybudił po­

żar w jednym ze sklepów przy Nowym Pla­
cu na Kazimierzu. Z niewiadomego powodu 
zapaliła się beczka ze spirytusem umiesz­
czona we framudze sklepu. Ogień momen­
talnie rozszerzył się na cały sklep, wybucha­
jąc płomieniem na zewnątrz. Ponieważ w 
sklepie znajdowała się także nafta, ogień 
wzmagał się z szybkością, przenosząc się do 
tylnych ubikacyi. Na miejsce pożaru przy­
była straż pożarna pod komendą p. insp. 0- 
bidowicza. Przystąpiono do gaszenia, mimo 
to zajęły się jeszcze drzwi wchodowe i fra­
mugi okien pierwszego piętra. Dzięki ener­
gicznej akcyi ratunkowej pożar zdołano zlo­
kalizować. Wewnątrz sklepu znaleziono a- 
parat do wyrabiania spirytusu, oraz beczkę 
żelazną. Prócz tego ofiarą ognia padły obfi­
te zapasy sklepowe, jak mydło, smalec, mą­
ka, nafta w dwóch beczkach i spirytus.

Jak się okazało w sklepie była tajna fa- 
bryc'4ka spirytusu i prawdopodobnie podczas 
„roboty" powstał pożar. Właściciel sklepu 
B1 e i c h twierdzi, że zapaliła się nafta od 
świecy, z którą weszła jego córka do sklepu.

W czasie pożaru panował wielki popłoch 
wśród żydów zamieszkujących dom objęty 
ogniem. Żydzi wynosili rzeczy i wyrzucali je 
przez okna na podwórzec domu, sami zaś 
uciekli gankami, gdyż frontowe schody sta­
ły w ogniu.

Policya powinna przeprowadzić dokładne 
śledztwo w kierunku wykrycia winy Blei- 
cha, który utrzymywał prawdopodobnie taj­
ną gorzelnię. Ogień zagrażał całej dzielnicy 
i dzięki energicznej akcyi straży ogniowej 
nie przyszło do większej katastrofy. Podczas 
gaszenia pożaru poparzył się dotkliwie sier­
żant straży p. Jan Pabian.

W niedzielę przedpołudniem wybuchł po­
żar w kanale przewodowym w browarze 
Goetza przy ul. Lubicz. Zapaliły się sklepie­
nia drwniane kanału, przez które przechodzą 
pasy maszynowe. Straż pożarna w kilku mi­
nutach ogień ugasiła.

POSIEDZENIE WYDZIAŁU Stronnictwa dem.- 
nar. odbędzie się dziś, w poniedziałek, 7 kwietnia 
o godz. pół do ósmej wieczór w lokalu wła­
snym.

GEN. KERNAN, który uczestniczył w rokowa­
niach chyrowskich, przybył w niedzielę rano do 
Krakowa. Wieczorem odjechał amerykański gene­
rał do Trzebini, skąd koalicyjnym pociągiem odjeż­
dża do Paryża.

POŻEGNANIE DRA WŁ. STUDZIŃSKIEGO. 
Onegdaj odbyło się w gmachu filii staiostwa kra­
kowskiego przy ulicy Kopernika 1. 36 pożegnanie 
dra Wł. Studzińskiego, dotychczasowego kierowni­
ka filii, obejmującej: powiatowy ur <d gospodar­
czy, oddział kontroli wywozu i oddfał dla spraw 
klinicznych, z powodu powołana go du delegatury 
min. aprow. na stancwisko naczelnika wydziału 
kontroli aprowizacyjnej. W pożegnania wzięli u- 
dział, prócz licznie zebranego personalu biurowe­
go, r. nam. Wł. KowaJikowski, prof, dr Rosner, 
kap. Pierożyński, przełożone zakładów sierocych 
pow. krak.: pp. Godlewska, Żurowska i Zofia Po- 
pielówna. Z okazyi pożegnania złożył zebrany per­
sona! kwotę 1350 K„ którą dr Studziński prze 
znaczył na rzecz Domu sierocego w Prądniku Bia 
ym, Bodziu? sierocej w Woli Juatowafciej i za-

kładu p, Żurowskiej w Prądniku Czerwonym.
W SPRAWIE ODBUDdWY GMIN PODMIEJ 

SKICH odbyło się wczoraj zebranie przedstawicieli 
powiatów krakowskiego, wielickiego i podgórskie­
go w sali Rady powiatowi?) w Krakowie. Przewo­
dniczył r. pow. Jarzyna z lioszetowa. Referował 
p. Cholewicki, następnie przemawiali posłowie: 
Witos, Bardel, Klemensiewicz, Wójcik. Fachowych 
wyjaśnień udzielał inż. Krzyżanowski, poczeiu u-, 
chwalono domagać się od rządu natychmiastowe 
go rozpoczęcia odbudowy wsi w okolicach Krako­
wa oraz uskutecznienia wypłat odszkodowań wo­
jennych dla rolników.

W KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH 
(Rynek gł. A-B, 1. 39) odbędą się następujące wy; 
kłady: w poniedziałek, 7 bm., red. Ludw. Skoczy’ 
las: „Współczesna powieść polska11 (St. Przyby­
szewski); we wtorek, 8 bm., prof. Dr Józ. Flachf 
„Współczesne wizerunki polityczne11 (Hr. Karolyi), 
we środę, 9 bm., red. Emil Haecker: „History» 
ruchu społecznego w Galicyi (Edward Dembowski);! 
we czwartek, 10 bm., Dr Kazimierz ks. Lubecki; 
„Nauka o pokoju; w piątek, 11 bm. (o godz. 5 pop.) 
Irena Solska-Grosserowa i Zygm, Nowakowski, 
art. teatru im. Słowackiego: „Recytacye11; w soboty 
12 bm., prof. Dr Józ. Reiss: „Rozwój pieśni od 
Schuberta11 (z ilustr. muz.). — Początek o godz. 
7 wieczór.

KORESPONDENCYĘ PRZEZNACZONĄ DLA 
JEŃCÓW WOJENNYCH i internowanych Polaków 
pod rządami ukraińskimi należy posyłać do Komi­
tetu dla ofiar, wojny kresowej, urzędującego 
gmachu starostwa w Krakowie, ul. Basztowa.

REKOLEKCYE DLA PRACOWNIC odbywać się 
będą w kościele św. Tomasza o godz. 7 wieczór .t- 

początek dnia 7 kwietnia.
NAPAD BANDYTÓW NA POCIĄG. W niedzielę 

w nocy na pociąg towarowy, przechodzący koło 
Borku Fałęckiego, napadło kilku opryszków i 
chciało zrabować towar z jednego wagonu. Nad­
chodzący patrol policyjny odparł bandytów i 
pogoni za nimi rozpoczął strzelaninę. Jeden z ban; 
dytów 26-letni Jan Pacuła otrzymał postrzał w 
lewą nogę i został aresztowany. Roszta zbiegła. 
Do Pacuły wezwano pogotowie ratunkowe. Lekarz 
po opatrzeniu rany przewiózł go do szpitala.

OBIECUJĄCY SYNALEK. Na Pogotowie ra­
tunkowe zgłosiła się wczoraj Eug. Landauowa z ail- 
nemi ranami na całem ciele Zeznała ona, te pobił 
ją l-71etni jej syn. Landauową opatrzył lekarz po­
gotowia i przewiózł do szpitala.

ŚP. DR JAN STANISŁAW JODŁOWSKI. Wczo­
raj odbył się pogrzeb weterana z 1863 roku. Ó. p; 
Dr Jodłowski był znaną postacią w Krakowie, 
gdzie osiadł na parę lat przed śmiercią. Wysoka 
postać i charakterystyczna twarz o bujnym zaro­
ście zwracały na siebie uwagę. — Ś. p. Zmarły 
był kapitanem w ostatniem powstaniu. Walczył 
w oddziałach Taczanowskiego i Padlewskiego 
ranny został wzięty do niewoli i wywieziony na 
Sybir. — W’ pogrzebie żołnierza polskiego i Sy­
biraka oprócz publiczności wziął udział gen. Go- 
łogórski i delegaci pułków.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE za duszę śp. Julii 
Tabaczyńskiej, matki naszego posła, odbędzie się 
w poniedziałok, 7 kwietnia o godz. 8 rano w ko­
ściele św. Mikołaja.

O POMOC DLA WSCHODNICH KRESÓW.
Warszawa. (Teł. od koresp.) Dziś odbyło się tu 

zebranie reprezentantów wszystkich polskich or 
ganizacyj kresowych celem utworzenia „Czer­
wonego Krzyża11 dla Litwy i Białorusi. Na Rusi 
dzieci mrą setkami ,chooby (tyfus) wyniszczają 
całe wsi, brak bielizny i środków żywności. 
Szybka pomoc jest konieczna.

POLSKI POSEŁ W SERBII.
Warszawa. 7 kwietnia. (PAT). Szefom le- 

gacyjnym republiki polskiej' przy rządzie 
królestwa Serbii, Chorwacyi i Sławonii za­
mianowany został Dr Zygmunt Stefański., 
w charakterze charge d‘affairee, wybitny, 
publicysta i literat, który dłuższy czas prze­
bywał w południowej Słowiańszczyźnie.

KONIEC PRAC RADY CZTERECH.
Paryż. 7 kwietnia (PAT). Ag. Hav. dono­

si: Wszystkie komisye otrzymały wezwanie, 
aby w poniedziałek przedłożyły Radzie czte­
rech swoje wnioski. Fakt ten zdaje się wska­
zywać na to, że Rada zamierza zakończył 
wa>e urace w ciągu przyszłego, tygodnia-
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Zamienię -
4 pokoje z komfortem 

na 3 pokoje 
w okolicy kolei lub 

ul. Starowiślnej.
Zgłoszenia do Administracji 

.Dziennika Polskiego*.

KAPELUSZE
DAWSaKIE 

wiosenne oraz żałobne 
w wielkim wyborze.

Przyjmuje wszelkie w za­
kres modniarstwa wcho­

dzące roboty. 809
Jadwiga Pollerowa
Rynek, linia A B 43. I. p 
nad sklepem Wp Wistidy.

W RABCE
(willa Macięjówka) 

Pansyonst leczniczy 
dla całsdziaiy 308

MU BeaiŁi Dobrowolskiej 
przyjmuje młodzież tylko 
połsko-chrzeócijoóskę.

Bańki felczersicie 
sprzedaje się Kroków, ul. 
Gołębiu I. 20. — A. Rut 

kowski. 102

Ola Francuzki 
pokój frontowy 

ze światłem elektrycznem 
bez taebli 287 

do wynajęcia zaraz.
Wiadomość: Dietlowska 111 

Ul piętro.

Maszyny do pisania, 
luj koahalae .NaUaulH 

są do nabycia.
Haprawę i przeróbki nsku 
teeznia się w najkrótszym 

czasie. 288 
Specyal. mechanicy: 

jailua Bestar, Wł. Keyba 
Kraków, ul. Karelki 3.

Ucznia do praktyki 
z IR lub IV kl. gtmn. lub 
realną przyjmie Handel to­
warów żelaznych i naczyń 
kuchennych A. JAWORSKI 
dawniej W. KOSYDARSKI, 

Rynek gl. 24 29z

Podeszwy
drewniane

w większęj ilości 
po znliooyah cenach 

ma do sprzedania 3< 0
Pracownio obuwia

Franciszkańska 4

Do wiadomości wszystkich
ubezpieczonych 
w austr. pożyczkach 
wojennych.

1.

2.

3.

4.

Wyjaśniamy, że
ubezpieczenia w austr. pożyczkach woj. są ważne i skuteczne 
pod warunkiem regularnego opłacania premii; zwłoka w zapłacie 
premii powyżej 3 miesięcy powoduje bezskuteczność ubezpieczeń, 
można ubezpieczenia reaktywować przez zapłatę całej zaległej 
premii do dnia 15 kwietnia 1919 (pod warunkiem, że ubezpieczony 
w chwili reaktywowania jest zdrów),
lub też przemień ć ubezpieczenia w austr. poż. woj. na gotówkowe, 
przyczem cała zapłacona premia będzie wliczoną.
warunki przemienionego gotówkowego ubezpieczenia są niebywale 
korzystne (natychmiastowa skuteczność, nieprzepadalność premii, 
90% udział stron w zyskach i t. d.)

Zgłoszenia przyjmuje i wyjaśnień udzielają:
Dział ubezpieczeń Polskiego Funduszu wdów i sierót w Kra­
kowie, ul. Wolska 19 i Instytucye, które poprzednio ubezpieczenia 

te przyjmowały.

INŻYNIER
Polak, lat 30, z powodu braku znajomości 
pragnie tą drogą poznać pannę Inb wdowę. 
Posag wymagany w celu otwarcia własnego 
przedsięb orstwa." Za dyskrkcyę ręczę słowem 
honoru. — ,Inżynier 1Ó0*  do Admin. .Ilustr. 
306 Dziennika Polskiego*.

SMOCZKI Moo>zab*w^?I

CEltMTKi dziecinne
poleca 264

DROBHER-KRARÓW
Kanior wymiany

JSzefa Tomaszewskiego 
w Krakowie, na dworcu osobowym 

(obok restauracyi 1. klasy) 
sprzedaje franki, dolary, funty szterlingi

07 po najlepszym kursie.

Związek ekonomiczny Kółek rolniczych 
w Krakowie, ni. Wiślna 3.

Dział 
Bławafno*Galanfer9lny

Ha sezon wiosenny!
Wielki wybór materyałów przedwojennych 
Ua kostyumy poleca po najtańszych cenach

ZAKŁAD KRAWIECKI 
STROJJW DAMSKICH “?
Salon ów>atowych żurnali 

Gotowa konfekeya.

W. Pietruszka
Kraków, u!. Szczepańska 7, I. p.

poleca po cenach znacznie zniżonych:
GBateryuły na ubrania męskie, damskie i dla dzieci, 

ledwzbne materye czarne i kolorowe. 
Kloty i szerszo na podszewki, Wataliaa.

Barchany kolorowe i białe, Płótna lniane i konopne grube, 
Płócianka kolorowe.

Szalu i chustki jedwabne.
Chustki na głowę — Olanelkowe i inne. (162)
Koszula męskie, Płaszcza męskie i dla dzieci.
Obuwia męskie, damskie i dla dzieci.
Ubrania dla robotników i ula chłopców. 
Staniczki damskie — batystowe i perkaiowe. 
Fartuszki, Pończochy damskie i dla dzieei.
Skarpetki męskie. Szelki.
Sienniki, worki, ścierni, ręczniki, — Torby ręczne targowe. 
Sukna do wycieranie posadzek.
Szpagat cienki l gruby do wiązania.
Sznerouadta do bucików — Przędza szewska. 
Kapslo, Zatrzaski, Koronki I Hafty. — Wstęikl.
Guziki wazelkirgo rodzaju do bielizny, ubrań męskich i damskich. 

Sprzączki, Haczyki. Wieszadła.
Mydełka i artykuły toaletowe Grzebienia, Szczątki, Perfumy. 
Aparaty do golenia. — NoZytzst, Scyzoryki.
F-rby „Palatyu**  do farbowania materyi — w różnych kolorach. 
Sprzsdiż burtawna I datailiczu. Ceny_zaaęzuiejtniżoar

Wanny cynkowe 
nasiadówki, stołki kąpielowe, wanienki 
dziecinne, wyrabia i ma na składzie firma

KAROL MARKUS “
w &rakowże, Szpitalna 18.

Na święta
w

poleca

FORMY 
na babki, 
tortownice, 

blachy i naczynia do pieczywa.
Kompletne wyprawy kuchenne.

Albin Jaworski v.»inu
| w Krakowie, Rynek gl. 24.

eRACOWMIA 910
artyst. cyzelersko - bronzownicza

S. GREGORCZYK 
Kraków, ulica iw. Tomusza 25 (rog ołuiLlnej) 
wykonuje przybory kościelne i galanteryjne z bronzu 
i mińskiego i prawdziwego srebra, — Odnawia, złoci 
. srebrzy w < gmu i galwanicznie. — Przyjmuje wszelkie 

raperaeye w zakres ten wchodzące.

| z. Haooszły 2ó3

EwE *•  -UlfiKTA
oro^eh- «raków

LOSY do V Klasy
LOTERYI KLASOWEJ 
298 ze współudziałem

PAŃSTWA POLSKIEGO 
poleca Kantor sprzedaży

Braci SAHERZ2££L 
Główna wygrana

MILION KORON
Cią nieuie coozieuote od 9. kwietnia do 8. maja 1919 
Cena losów: Całego Kor. 200, l/, = Kor. 100, 

ł/4 — Kór. 50, 78 = Kor. 25.

1! AUTOMOBILOWA!! 
benzyna, Oliwa i Smary 

301 częściowo i hurtownie

Fr. Lenert <>.
OLA APTEK, URuGUERYl 

i PERFUMERYI 
dtostaroza hurtownia wszelkie naczynia 
> przyrządy szklana, porcelanowa itp. 
Nb całą Polskę wysyła oferty ns ią- 

denie. — Ceny najniższe, 

A. RUTKOWSKI, szklarz fizykalny 
zastępca but szalanyon krajawyoo 103

Kraków, ulica Uolębia 20.

Kostyumy damskie 
płaszcze, spódnice i t. d., wykonywa najszy­
kowniej Józef GAŁĄZKA, Kraków, ulica 
Horyańska L 24. — Przyjmę krawców i spo- 

dniczarki. 264

PASTY i SZCZOTECZKI do zębów
WODY do ust ================
—. . . - ORYG. proszek DOSTAŁ*
WODY i PROSZńl do mych WŁOSOW 

PERFU^ERYA MANICUrtESs 
DROBNER—KRAKÓW.

Kvzyer “’Xk.
KilKuietm współpracownik tirmy Wiskida — ostatnio 
w ho.elu francuskim, objął pod własne kierownictwo za­
kład fryzjerski pod lirntą Łibuźak, ul. Szewska ♦, 

Poleca gabinet dla Pań, manicure, salon męski.
251 Z poważaniem Adam RZEWSKI.
■■■aeaa■■■■aae■«■■■■■■■■

OA CO FORCELA^OtffE
uJUliii h» ««
nooi brzuszneUriluhl ®d u- 3° - «"y*poleca _
DROBNER—KRAKÓW.
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